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Coraz m niej wypadków 
w K uźniach

Kuźnie należą do zakładów, w których występujo największe
dzone niedawno w Zakładach Kuźniczych w Skoczowie, przeważa­
jąca większość wypadków zdarza się na miotach kowalskich. I tak: 
w latach 1976—79 zanotowano aż 32 wypadki na miotach, podczaa 
gdy tylko 1 na prasach (w 1977 roku).

Niestety, z różnych powodów tycznej.

poważnie traktowane* zarówno
n e można wykonywaC^na ora- przez d0l4r )ak 1 “ lo«  ^Ole­ch J J H nia behapowskie, systematyczne

Sądząc po analizach, najwięk- wisk pracy pod kątem bezpte- 
sze zagrożenie stanowi już prze- czeństwa, przestrzeganie obowią- 
slarzaiy park maszynowy, a tak- żujących technologii, kontrolo- 
że zdarzająca się jeszcze niekie- wanie stosowania odzieży i sprzę- 
pracy przez kowali. Najczęstszą ku maszynowego itp. — oto dzia- 
natomiast przyczyną zanotowa- łania dzięki którym Zakłady 
nych w ciągu ostatnich lat wy- Kuźnicze stwarzają swoim pra- 
padków jest upadek przedmio- cownikom bezpieczniejsze wa­
tów na pracownika, pochwycenie runki pracy, 
bądź uderzenie przez ruchome Odpowiedzialne zadanie spo­
d k i  sT3 natomiart aż^ra ' czywa zw,as2cza ,na dozoI?e P™- 
wie o połowę, liczba wypadków leży w dużym stopniu bezpie- 
spowodowanych przez operato- ezeństwo załogi. Zbyt wielu 
rów środków transportu we- jest jeszcze nieuważnych, roz- 
wnętrznego. targnionych, zapatrzonych w sie- 

Ogólnie jednak obserwuje się bie rut,yn,iar!yt , 1 chcacych 
w  ̂ Zakładaj Kuźniczych w j'“̂ Pó” wnlać ” ble prac<: wyna'

poprawę warunków bhp (a przyczyn wypadku jest zawsze 
zwłaszcza eliminację zagrożeń kilka, ale w splocie tym z reguły 
wypadkowych), czego jednym z na czołowe miejsce wysuwa się 
dowodów jest malejąca z roku jedna — nieuwaga pracownika, 
na rok liczba wypadków. I tak w w roku ubiegłym np. pracownicy 
1975 roku ^wydarzylŷ  się w obu Zakładów Kuźniczych opuścili

Oczywiście, ideałem byłby zupel- Kuźni oraz służby bhp robią 
ny brak wypadków, co jest w wszystko, by w miarę posiada- 
piaktyce niemożliwe. Możliwe i nych możliwości poprawiać wa-
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Coraz mniej wypadków 
w Kuźniach

Kuźnie należą do zakładów, w których występuje największe 
bodaj zagrożenie wypadkowe. Jak wykazały badania, przeprowa­
dzone niedawno w Zakładach Kuźniczych w Skoczowie, przeważa­
jąca większość wypadków zdarza się na młotach kowalskich. I tak: 
w latach 1976—79 zanotowano aż 32 wypadki na młotach, podczas 
gdy tylko 1 na prasach (w 1977 roku).

Zestawienie to raz jeszcze 
uzmysławia, jak bardzo niebez­
piecznym urządzeniem są młoty. 
Niestety, z różnych powodów 
niemożliwe jest ich całkowite 
wyeliminowanie z produkcji, 
m.in. i dlatego, że pewnych prac 
nie można wykonywać na pra­
sach.

Sądząc po analizach, najwięk­
sze zagrożenie stanowi już prze­
starzały park maszynowy, a tak­
że zdarzająca się jeszcze niekie­
dy zła organizacja stanowisk 
pracy przez kowali. Najczęstszą 
natomiast przyczyną zanotowa­
nych w ciągu ostatnich lat wy­
padków jest upadek przedmio­
tów na pracownika, pochwycenie 
bądź uderzenie przez ruchome 
części maszyn i urządzeń. Zmniej­
szyła się natomiast, i to aż pra­
wie o połowę, liczba wypadków 
spowodowanych przez operato­
rów środków transportu we­
wnętrznego.

Ogólnie jednak obserwuje się 
w Zakładach Kuźniczych w 
Ustroniu i Skoczowie systema­
tyczną notowaną od 1975 roku 
poprawę warunków bhp (a 
zwłaszcza eliminację zagrożeń 
wypadkowych), czego jednym z 
dowodów jest malejąca z roku 
na rok liczba wypadków. I tak w 
1975 roku wydarzyły się w obu 
zakładach 133 wypadki, a w roku 
1979 zanotowano ich 77 — ozna­
cza to spadek aż o 43 procent! 
Oczywiście, ideałem byłby zupeł­
ny brak wypadków, co jest w 
praktyce niemożliwe. Możliwe i 
konieczne natomiast jest ciągłe

likwidowanie występujących za­
grożeń oraz prowadzenie wśród 
załogi szerokiej akcji profilak­
tycznej.

Częste, dobrze przygotowane ! 
poważnie traktowane zarówno 
przez dozór jak i załogę szkole­
nia behapowskie, systematyczne 
kontrolowanie wydziałów i stano­
wisk pracy pod kątem bezpie­
czeństwa, przestrzeganie obowią­
zujących technologii, kontrolo­
wanie stosowania odzieży i sprzę­
tu ochronnego, modernizacja par­
ku maszynowego itp. — oto dzia­
łania dzięki którym Zakłady 
Kuźnicze stwarzają swoim pra­
cownikom bezpieczniejsze wa­
runki pracy.

Odpowiedzialne zadanie spo­
czywa zwłaszcza na dozorze pro­
dukcyjnym, od niego bowiem za­
leży w dużym stopniu bezpie­
czeństwo załogi. Zbyt wielu 
jest jeszcze nieuważnych, roz­
targnionych, zapatrzonych w sie­
bie rutyniarzy i chcących 
„usprawniać” sobie pracę wyna­
lazców.

Prawda to wszystkim znana, że 
przyczyn wypadku jest zawsze 
kilka, ale w splocie tym z reguły 
na czołowe miejsce wysuwa się 
jedna — nieuwaga pracownika. 
W roku ubiegłym np. pracownicy 
Zakładów Kuźniczych opuścili 
ponad 2700 dni. Mając więc na 
uwadze zarówno interes pracow­
nika jak i zakładu, kierownictwo 
Kuźni oraz służby bhp robią 
wszystko, by w miarę posiada­
nych możliwości poprawiać wa­
runki i bezpieczeństwo pracy. (1)


